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Wiadomości krajowe.
Z  B e r l i n a ,  d m a  26. Stycznia.

N .  Pan do tychczasowego Sweg o  Sprawują ­
cego interessa przy dworze  Kiol ,  W i r t e nb cr -  
skirn i pr>y dworach Xiąźęco  H o h e n z o l l e r n -  
sk ic h , Ta inego  Radzcę l egacv i ,  S a l v i a t i ,  
R e z y d e n te m  rnmisie ryaloym przy wspouinto-  
Hych. dworach mianować raczył .

W M W W / V W H 1 W I

Wiadomości zagraniczne.
P o l s k a .

Z  W a r s z a w y ,  dn a 13. Stycznia.
Gazety t ea t ra lne ,  wychodzące w Niemcz ec h  

( H u m o r y s t  1 Bt r l ińska) duriosząc o scenach  ca ­
łej  E u ro p y ,  są wprowadzane  w błąd p r zez  kor* 
re sp on de n tó w swoich w JVarszawie,  Naprzy  
k ła d ,  mówiąc  o wys tawien iu  u nas Rober t a  
d iabła ,  ogłasza ją ,  iż pub l i czn  ość nasza świetną 
Wystawę tego działa winna osobie,  która wcałe 
n ie  należy do Dyr< kcyi, ani leź ża dn ego  w u- 
r zą dzen iu  naszej  sceny nie ma wpływu.  Do- '  
noszą  t a k i e ,  i .  śpiewaczki w tej ope rz e ,  u nas 
wzniecaiące ( | akmowią )  f u r o r ę ,  były wyuczo.  
ne  we W ł o s z e c h ,  gdy nie t a jno  całei publi-  
ęznośc i ,  i e te śpiewaczki ukształci ły swoj  ta- 
ent  iedyrue w tutejszej  szkole d ramatyczn o-  

Hłuzycznej.

W e d ł u g  wykazu zami es zcz one go  w nu m e rz e  
d r u g m  j  w i a t a  d r a m a t y c z n e g o  p rzeds ta ­
wiono  w roku zeszłym na obu  teatrach W a r ­
szawskich 29 now ych  dzieł  scen ic zny ch ,  10 j , :  
op e r ę  R obe r t  Diabe ł ,  balety:  R y b o ł ow c y ,  Mi- 
mili czyli Styryjczykowiej  Ry c t rz  1 Wieszczka ,  
M b czarka Szwajcarska; d r am y :  Pier śc . t  ń,  Wa* 
ryatka,  B a nd y ta ;  ko me dy e :  J t s z c z e  j eden wię­
cej ,  Kob iety ,  P a n  Ka ka du ,  Pensyonarka  z a ­
m ę ż n a ,  Być kochanym lub u m r z e ć .  Kłamstwo  
i p r aw d a ,  Po dw ój ne  po de j śc ie ,  Stara r om an -  
tyczka,  Szpada moje go  ojca,  P rzesada  1 n a t u ­
r a ,  Dwie  przeciw j e d n e m u ;  ko me dy o  op ery :  
N o w y  r o k ,  Na jawie ,  Z łe  wychowanie ,  Onta* 
tni dzień szczęśc ia ,  Z ach ód  s łońc a ,  Mleczna 
s ios t ra ,  P r i y k a z ,  Mina  córka b u nn i s i r za ,  
saskiej kępie,  me lodrama  Marnotrawca.  Dwa 
pierwsze balety ułożył  Pan Maurice Pi(,n* —" 
Sztuki d ram at ycz ne  są p łodem trzynastu au to ­
r ó w ,  których nazwiska s ą :  P P .  L.  A.  D inu -
sz ew sk i , J a n  J a s ń s k i ,  W oj c i e ch  Szymanotlr-  
ski,  L eon ry na  Hal j ier t ,  F rancuzekSzv  m a n ow -  
ski, F i o r t n t y n  Gwozdeck i ,  S z u k e u ' c / > I g nac y 
Mi łakowski ,  Stanis ław Bogusławski * A n t o n i  
RiedeJ,  A u t o r  komedyi." P|7 tZ  Sen.  L u dw ik  
W.d a l  i Jo ze f  D am s e .  Gz<ery ko m e d y e  o ry ­
g in a ln e ,  reszta pr*ekładv z f . an cuzk i f go  lub 
n iemieck iego.  Z  oryginalnych najwię re i  ros 
zasługi  pod względem li.eracknn Stara R o m a n — 
tyczka,  kotnedya  P .  St. B og u s U w a t i u g o ; wie*
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l u  z  w y m i e n i o n y c h  a u t o r ó w  o dz n a c z y ł o  się 
p r a c ą ,  p r z y s ł u g u j ą c  się t e a t rom  n a s z y m  ki lku 
p r z e d k ł a d a m ) ;  i tak F a n  J as ińsk i  p r z e ł o ż y ł  6 
s z tu k  d r a m a t y c z n y c h ,  P a n  Mi łakowsk i  4,  P .  
S z y m a n o w s k i  F r a n c i s z ek  t rzy.

W  g m a c h u  d a w n ie j  o r d y n a c k i m  u r z ą d z o n o  
Z wielką s t a r a n n o ś c i ą  o dp ow ia d a j ą c y  we  wszy 
Stki em p r z e z n a c z e n i u  w ła ś c i w e m u ,  Dor n  z d r o ­
w i a ,  d la  o s ób  n ie  m a j ą c y c h  sp os ob no śc i  l e c z e ­
n i a  się u s iebie .  O p ł a t a  o d  o s o b y ,  z l ekami  i 
w s z y s t k i e m i  p o t r z e b a m i ,  w oddz i a l e  t ań sz ym  
p o  z łp .  r  i p ó ł ,  w o d d z i a l e  d r o ż s z y m  po  z łp .  
3 d z i e n n i e .  J e s t t o  i n s ty tu t ,  j ak i ego  n i e  m i e ­
l i śmy  tu j e s z cze ,

R  o t  s y a,
Z  O d e s s y ,  dn i a  8.  S tyczni a ,

( G a z .  Wrocławska')  —  M o g ę  P a n u  pocie-  
sza j ące i  d la  całe j  E u r o p y  udz i e l i ć  w ia d om o śc i ,  
źe wcz ora j  m ia s to  na s ze  czy s t em  1 n i eza r ażo -  
n e m  o g ł o s z o n e  zo s t a ło ,  p o n i e w a ż  od d n i  a i  
żaden p r z y p a d e k  d ż u m y  się nie w yda rzy ł ,

F  r a n c y a .
Z  P a r y ż a ,  d n i a  17,  Styczn ia .  

C z y t a m y  w K o n s t y t u c y o n i ś c i e :  W  to ­
w a r zy s t w ac h  m i n i s t e r y a l n y c h  ciągl e tylko r o ­
z m a w i a n o  o up rze  j m e m  p r z y j ę c i u ,  j ak i ego  
P a n  G u i z o t  w T u i l i e r y a c h  d o z n a ł .  Były M i ­
n i s t e r  O ś w i e c e n i a  p u b l i c z n e g o  p r zy ł ącz y ł  się 
d o  wie lk i e j  d e p u t a c y i ,  w yp ra w i on e j  z ad r e s s em  
I z b y  d e p u t o w a n y c h .  W s z y s c y  z d u m i e l i  się,  
j ak  g o  tak up rz e jm ie  p o w i t a n o .  W c z o r a j  także  
n a  tw a r za ch  n i e k tó rych  Min i s t r ów  m a l o w a ł a  się 
o b a w a .  J eż e l i  d o k t r y n e r o w i e  o p i e k ę  sw o ję  
r o z p o s t r ą ,  s t aną  s i ę  wkró tce  p a n a m i .  F r a n c y a  
p o c z y ty w a ł a  ich w czas i e  o s t a tn i c h  w y b o r o w  
za  z g u b i o n y c h , a on i  są p o t ę ż n i e l i  n iż  kie-  
dy źko lw iek ,  Z  k o g o ź  z a d r w i o n o ?  Z  F ra n cy i ,  
c zy  z M i n i s t e r y u m  z d n .  15. K w i e tn i a ?  M oż e  
Z o b y d w ó c h .  J eże l i  z r es z t ą  I z b a  o św ia dc za  
s i ę  za d o k t r y n e r a m i , m u s i m y  także n i e z a d ł u g o  
la ieć  czys to d o k t r y n e r s k i e  M i n i s t e r y u m .

R z ą d  o g ł a s za  dziś  n a s t ę pu j ąc ą  d e p e s z ę  t e l e ­
g r a f i c zną :  B a j o n n a , d n i a  12 S tyczn i a .  E s p a r .  
t e r o  p r zybył  d n .  29. z. m .  d o  U n y ,  gdz i e  s ię 
p r z e k o n a ł ,  źe  w y p r a w ę  ka ro l i s t owską  w d o l i ­
n i e  Mena  w s t r z y m a n o .  W y p r a w i ł  G e n e r a ł a  
L a t r e g o ,  aby obją ł  d o w ó d z t w o  n a d  17 bat a l i o­
n a m i  s t ojącemi  w V i l l a r ea yo  i n a s t ę p n i e  u d a ł  
s i ę  w p o g o ń  zi  w y p ra w ą  karol i s t owską  i t a k o ­
w ą  d o  Biskai  oćpa r ł ,  S a m  E s p a r t e r o  p ow ró c i ł  
d o  M i r a n d y ,  g ł z i e  j e s zcz e  dn .  2. b,  m .  p r z e ­
b y w a ł ,  wys ł awszy  p o p r z e d n i o  4  ba t a l i on y  do  
H a r o  d o  G e n e r a ł a  U l i b a r r e g o , k tó ry  m a  ści- 
g a c  Basi l io  G a rc yą .  T e n  o s t a tn i  po ł ą cz y ł  się 
d .  5. b .  m ,  w A r i z y  z c zę śc i ą  k o rp u s u  C ab re -  
17, zostającego p o d  dowództwem Gabanery,

i p r zec i ą ł  związki  z M a d r y t e m ,  d la  t ego  tą 
d r o g ą  o d  d n i a  2. b. m .  ż a d e n  g o n i e c  z s to l i cy  
n i e  p r z y b y ł ,

Z  d n i a  1 8 .  S t y c z n i a .
D o n o sz ą  z B a j o n n y  z d.  14 .  m. b . : „Depe­

sza L o r d a  J o h n  H a y ,  do w ó d z cy  s d y  zbrojnej  
angi e l ski e j  w po rc i e  P a s s a g e ,  d o n o s i ,  f e 10 
d z i a ł ,  32ch  ka n o n i e r ó w  i geh  o f i c e rów  od a r -  
t y l le ry i  w po rc i e  t ym w y l ą do w a ł o .  Depesze 
o d e b r a n e  p r zez  t u t e j s zego  K o n s u l a  angielskie­
g o  z M a d r y t u  dla L o r d a  J o h n  H a y ,  “ w yp rą -  
w io n o  n a ty ch m ias t  d o  t eg oż  L o r d a  g o ń c e m .  
T w i e r d z ą ,  ż e  s ię ang i e l sk i ego  l e g i o n u  posil-  
ko w eg o  do ty cz ą .  F r e g a t y  i okrqt 'y przewozo-  
w e ,  m a j ąc e  szczątki  t e g o  l e g i o n u  wz ią ść  n a  
swój pok ł ad ,  z p r z yczyny  b r aku  miejsca W P a s -  
s a g e ,  d o  S a n t a n d e r u  się ud a ły . “

W  p i śmie  z L o g r o n o  z dn i a  9.  w y r a ż o n o  : 
„ W y p r a w a  p od  wodzą  Basi l io G a r c i i ,  p o ł ą ­
czywszy  się z ki j ku odd z i a ł am i  k o r p u s u  K a -  
b r e r y ,  u d a ł a  s ię do do l i ny  T a jo .  Sk ł ada  s ię 
w o g ó l e  z 5000 wojska.  S z w a d ro n y  d o w o d z o ­
n e  przr  z L e o n  - el  - C o n d e  i ba t a l i ony  U ł i b a r -  
r e g o ,  d. 5.  w oko l i cach  C a l a t a y u d u  z  d y w i z y ą  
G e n e r a ł a  San  Migu e l a  s i ę  p o ł ą c z y ł y ,  który  to  
G e n e r a ł  n a s t ę p n i e  n a c z e l n e  n ad  t y m  8 oo o n y m  
k o r p u s e m  o b j ą ł  d o w ó d z t w o .  W y p r a w a  k a r o -  
l i s towska o b e c n i e  t y l k o  1 0  g o d z i n  od  w o j s ka  
k on s t y tu c y j n e g o  o d d a lo n a .  M a r c i n  Z u r b a n o  
n a  cze l e  4c h  b a t a l i o n ó w ,  t g o  s z w a d r o n u  i 2ch  
dzia ł  p o t o w y ch  w k i e ru nku  ku So ry i  w yr us zy ł .  
M a  o n  ro z k a z  odc i ęc i a  karo l i s t ów o d  T a g u ,  
a l b o ,  jeże l iby  to u sku t ecz n i ć  s i ę  n i e  da ło ,  
w z m o c n i e n i a  dy wizy i  S a n  Mi gu e l a .  E s p a r t e r o  
6toi w M i r an d z i e .  M r o z y  tak wszys tk im d o ­
ku cz a j ą ,  że  karol iści  z do l i ny  M e n a  w y c h o d z i ć  
s i ę  n i e  o śm ie l a j ą ;  z tej t eż  p r z y c z y n y  i n a s z a  
woj ska  w V i l l a r e ay o ,  M i r a n d a , B r iv i e sca  
i w i n n y c h  mias tach spo ko jn i e  z a ło gą  stoją."

O n e g d 3 j  krążył a  tu p o g ło s ka ,  że  n o w y  P o ­
se ł  h i s zpańsk i  p r zy  d w o r z e  t u t e j s z ym ,  M ar k i z  
E s p e i a ,  w p o d r ó ż y  swoje j  do  P a ry ż a  w p a d ł  
w r ę ce  ka ro l i s t ów .  L is t y  z M a d r y tu  z  d n ,  3. 
m .  b. w i ad o m oś ć  tę p o tw ie r d z a j ą ,  d o n o s z ą c  
o r a z ,  ź e  Mark i za  w G u ad a l ax a r ze  u w i ę z i o n o .

S to s o w n i e  d o  l i s tów z M a d r y tu  karol iśc i  
w W a l e n c y i  wielki  s tatek j ako  ok rę t  w o j e n n y  
u z b r o i l i ,  opa t r zy  w=zy go  w j e d n o  dz i a ł o  i osa.  
d ę  z  4 0  l udz i  z ł o ż o n ą .  O k r ę t  t e n ,  p o s i ł k o ­
w a n y  p r z ez  J wie s z a l u p y ,  z a b ra ł  j uż  3 ok rę ty  
ku p i e ck i e  h i s zp ań sk i e ,  k tór e  z  ł a d u n k i e m  ży ­
wnośc i  d o  po r t u  d e  los A l f a q u e s  by ły  zawi -  
n ę ł y ,  —  G ł ó w n a  kwater a  D o n  Ca r łosa  j e s zc ze  
ciągł e w L l o d i o ,  w m a ł e j  w i osce  B iska i ,  l i .  
c zące j  o k o ł o  5 0 0  m i es zk ań có w .

M r o z y  t u  c iągl e  j e s zc ze  s i ę  zw ięk sza j ą ;  
wc zo ra j  do sz ły  12 s t opn i .
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2 d n i a  19.  S l y  c a n  i a.
G az e t y  z n a d  granicy h is zpańsk i e j  dzis iaj  t u  

n i e  n a de sz ły .  7
Z  M a r s y l i i ,  dn i a  12.  Styczn ia .

( G a z  p o w sz .) — Ó d  kilku lat by l i śmy  tu dość  
czę s to  świadkami  krwawe)  zem s t y ,  jaką we  W ł o ­
szech  wywie ra ją .  O n e g d a j  z n o w u  się p r zyk ł ad  
taki wyda rzy ł .  W y c h o d ź c a  po l i t yczny  Pa rac in i  
z  F o r l i  w pa n s l w >e k o ś c i e ln e m ,  zos t a ł  p r z e d  
k i l ku  mie s i ąca mi  wys łany  I)a c a | e £yt ie na ga- 
le ry o k usz en i e  s ię zabic ia  j e d n e g o  o by w a t e l a  
t u t e j s zego .  L e d w o  co t e n że  w y le c zo n y  został  
z  c iężkich  r an  , z a d a n y c h  rnu p r z e z  s k r y to bó j ­
c ę ,  n a p a d ł o  go  o n e g d a j  d w ó c h  b a n d i t ó w  p r a ­
w ie  na  tent  s a m e m  m i e j s c u ,  gdzi e  go  da w n ie j  
p u g in a ł  P a r ac in i e go  u g o d z i ł ,  i z a m o r d o w a ł o .  
J e d e n  z n i ch  t r z y m a ł  o w e g o  o b y w a t e l a ,  pud -  
czas  gdy  d r u g i  c zyn  o k r o p n y  sp e ł n i ł .  O b u ­
r zy ł o  to n i e z m i e r n i e  wszys tk i ch  m i e s zk ań có w  
tu t e j s zych  , l u b o  p o d ł u g  zd an i a  , u p o w s z e c h n i o ­
n e g o  w K o r s y c e ,  R z y m i e  i N e a p o l u ,  ł o t ry  te 
pos t ąp i ł y  sob i e  tylko t a k ,  jak im h o n o r  n a k a ­
zywa ł .  Sa/n s ł y sz a ł e m  W ł o c h a  j e d n e g o ,  n i e  
n a l eż ąc e go  byna j t nn i ć j  do  g m i n u ,  m ó w ią ce go :  
Cz ło w iek  n i e  mszczący  s i ę  za sw e go  p r zy j ac ie ­
l a ,  jak m o ż e  i p o w i n i e n ,  n i e  wa r t  n a w e t  ka ­
wa łka  ch i t b a ,

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  d n i a  15. S tyczn i a .

S p a l e n i e  się l o ndy ńs k i e j  g i e łdy  takie z a m i e ­
s z an i e  w Ci tyi  w z n i e c i ł o ,  źe  kupcy  r a dy  sobi e  
n ie  w ie d z ą ,  s zc zeg ó l n i e j  t o w ar zy s tw o  z a b e z ­
p i e cz eń  L lo y d  w wielkie)  jes t  t a r ap ac i e ,  b o  n i e  
m o ż e  d o g o d n e g o  dla s i eb ie  zna l e ść  miejsca .  
N a p r z ó d  u da ło  się o n o ,  jak w i a d o m o ,  do  ka­
w ia r n i  J e r u z a l e m s k i e j , ale tak b y ł a  dla n i eg o  
n i e d o g o d n a ,  źe  się n aza ju t r z  do  L o n d o n  T a ­
v e r n  p r z e n i o s ł o ,  g dz i e  m u  j e d n a k  właściciel  
po  d a n e in  śn i a d a n iu  o św iad czy ł ,  ź e  swó j  k an ­
tor  t am tylko do n a s t ę p n e g o  dn i a  mieć  m o ż e .  
Książki  chcą na niejaki  czas  d o  d o m u  S i i d see  
p r z e n i e ś ć ,  ale c z ł o n k o w i e  t ow arzys twa  L lo y d -  
ski ego ma ją  n a d z i e j ę ,  źe  s ię n i e z a d ł u g o  w S u ­
k i e n n i ca ch  u s ad ow ić  b ę d ą  mog l i .  T a k ż e  
i ku pc y  podzi ękowal i  t er az  za G u i l d h a l l , wska­
zan y  im p rzez  L o r d a  M a j o r a  i s ą d z ą ,  źe  i on i  
Się w S u k i e n n i c a c h  zg ro m ad za ć  zamyś l a j ą .  N a  
p o s i e d z e n iu  s o b o t n i e m  za w ia do m i ł  P r e z e s  
L l o y d u ,  z e  wszystk i e  książki  i p a p i e ry  wa r to ść  
m a j ąc e  o c a l o n o .  P e w n ą  już p r a w ie  z u p e ł n i e  
jes t  r zeczą ,  i e  p oż a r  g i e łd y  pows t a ł  z za m o c n e ­
g o  pa len i a  w p i ecach  kawia rn i  L l o y d .  N o w a  
g i e ł d a  m a  być  w ys t aw io n a  na  tern s a m e m  m i e j ­
s c u ,  CO d a w n i e j s z a ,  a le  n a  w iększą  s t op ę ,  
i spodz i ewa ją  s i ę ,  i e  dz i e ł o  to  w c i ą g u  roku  
■tanie.

_  Z  d n i a  16 .  S t y c z n i a .
■twierdzą,, ź e  M inistrow ie w k łop ocie,, kt<*

r e g o  ich  po w s t an i e  w  K a n a d z i e  n a b a w i ł o , ’ d o  
K ięc i a  W e l l i n g t o n a  się udal i  w c t l u  z a s i ę g n i ę ­
cia rady j e g o ,  j ak i chby ś r o d k ó w  w o j s k o w y c h  
w z r o k o s z o w a n y m  kraju użyć  w yp ad a ł o .  Xią« 
źę  o świadcza j ąc  g o to w ość  swo ję  w sp i e r an i a  i ch  
p o r a d ą ,  rz ekł  m i ęd zy  i n n e m i :  „ J e s t e m  sługą  
kraju i wszelkie  m o j e  zd o l n oś c i  i z n a j o m o ś c i  
są p o d  r o z p o r z ą d z e n i e m  r n o na r c h i n i  m o j e j . "

G az e t a  dzis ie j sza dworska  zawie r a  n i e s p o ­
d z i a n e  z u p e ł n i e  d o n i e s i e n i e ,  i e  H r .  D u r h a m  
G e n e r a l n y m  G u b e r n a t o r e m  i G e n e r a l n y m  
K a p i t a n e m  wszys tk i ch  pos i ad ło śc i  N .  P a n i  n a  
i p rzy  s t a ł ym  lądzi e  A m e r y k i  p ó ł n o c n e j ,  o r a z  
K o m m i s s a r z e m  dla  z a ł a tw ien i a  w a ż n y c h , pro-  
w incy i  W y ż s z e j  i N i ż sze j  K a n a d y  d o ty cz ą cy ch  
s i ę  s p r a w ,  m i a n o w a n y  zost a ł .

M o r n i n g - P o s t  t w i e r d z i , i e  n a w e t  w A n ­
gli i  sarnej  dla p o w s t a ń c ó w  kanadyj ski ch  ż o ł ­
n ie r zy  w e r b u j ą  i źe  p e w n a  l iczba w y c h o d ź c ó w  
z a g r a n i c z n y c h  i i n n y c h  l udzi  pod  d o w ó d z ­
t w e m  of i ce rów  f r an cu z k i c h  d o  H a v r e  s ię u d a ­
ł a ,  skąd do  A m e r y k i  s i ę  puśc i  w ce lu  w a l cze ­
n i a  za  sp r a w ę  p o w s t a ń c ó w ;  w s p o m n i o n a  g a ­
zeta  d o w i e d z i a ł a  s ię o r a z ,  źe  z n a c z n e  za p a sy  
b r o n i  w B i r m i n g h a m i e  z a m ó w i o n o ,  k tó r e  
z L o n d y n u  i L i v e r p o o l u  na r zec z  p o w s t a ń c ó w  
k an a dy j sk i ch  do  S i a nó w  Z j e d n o c z o n y c h  w y­
p rawią .

P o ż a r y  m n o ż ą  s i ę  w s p o s ó b  za t r wa ża j ący f  
p o  wsi ach  i m i a s t e c z k a c h ,  n a w e t  w stol icy s a ­
m e j  o6t a tn i emi  czasy k i l kanaśc i e  d o m ó w  s t a ło  
się pas twą  p ł o m i e n i .

C i ą g ł e ,  s rog i e  m r o z y  za czy na j ą  b y ć  d la  
ub ós tw a  stol icy b a rd z o  u c i ą ź l i w e m i ;  n i e ty lko  
źe  ki l kase t  r o b o t n i k ó w  p rz e z  to  p o s t r a d a ł o  
wsze lką  s p o s o b n o ś ć  z a r o b k u ,  l e c z  c e n y  t ć i  
żyw no śc i  i d r z e w a  n ad z w y cz a j  w g ó r ę  p o s z ł y ;  
w ki lku d z i e ln i ca ch  s t ol i cy za w ią z a ł y  s i ę  z a ­
t e m  tow arzys twa  w z a m i a r z e  n i e s i e n i a  ulg i  
c i e rp i ą cy m .

N i e m c y .
Z H a n o w e r u ,  d n i a  1 1 . S ty czn i a ,

Z  p o w o d u  od j a zd u  w ie lu  z n a k o m i t y c h  go* 
ś c i ,  u st a ły  z a b aw y  u  d w o r u .  K ro i  p r z ez  c i ąg  
o s t a tn i ch  dn i  n i e p r z e r w a n i e  p r a c ow a ł  w s w y m  
g a b i n e c i e ;  s tara  s i ę  z ro b i ć  sw o ję  r e z y d e n c y ą  
n a j z n a k o m i t s z e m  m i a s t e m ,  i w t ym  ce lu  z a ° ;  
pa t r u j e  j ą  w l i c z ny  g a r n i z o n .  P o ł o w a  a r m i i  
z g r o m a d z i  s i ę  w s to l i cy .  S ły c ha ć ,  źe  K ró l  
każe  wys t awić  n o w e  o b s z e r n e  kosza ry  d la  h u ­
z a r ó w ,  R ó w n i e ż  m ó w ią  o  u t w o rz e n i u  g w a r d y i  
p r z y b o c z n e j  p o d  d o w ó d z t w e m  P u ł k o w n i k a  
W y n e k e n .  P a n  Sckele  o d  kilku d n i  b y ł  bar­
d zo  s ł a b y ,  l e cz  j uż  p r zyc ho dz i  d o  zdrowi*.

B  e l  g  i  a.
Z  B r u x e l l i ,  d n i a  9. S tyczn i a .

I z b a  u k o ń c z y ł a  w cz o ra j  dy sk u s sy e  n a d  b u d ­
ż e t e m ,  u ł o ż o n y m  w  n a s t ę p u j ą c y  s p o s ó b t
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D ł u g  j i ubl i czny 13,603,077 !Fr. 80 t . —
U p o s a ż e n i a  . . . 3.3 i »,668 n 95 11 —
M i n i s t e r s tw o  S p r a ­

w ied l iwośc i  . 6 ,225.075 n 95 1} —
M i n i s h r 6 t w o  sp r aw

z a g r a n i c z n y c h 7 5 t , o o o i f — i f —
M in i s t e r s tw o  sp r aw

8,962,018w e w n ę t r z n y c h 39 93 if —
M in i s t e r s tw o  b u d o ­

wli p u b l i c z n y c h 8,210,815 })■ 93 a —
Mini s t .  m a r y n a rk i 999,351 Ił 95 if —
Min . s t .  w o jn y 43 ,500  000 łl — n —
Mini s t .  s ka r bu  _ . 11,168,000 tf — if —
W y d a t k i  o g ó l n e  i

1,160,000u m o r z e n i e l» — a —■

S u m m a  . . 96 ,996 ,362 II 7 * if —
P r z y c h o d y 97,020,442 st —r if _

P rz y j ę to  n a  w yd a tk i ;

D ł u g  p u b l i c z n y  . 13,523,900 fr. 6 C. —
Uj>o8aźet i ia . • 3 -308 ,458 » 95 » —
Min i s t e r s two  s p r a ­

w ied l iwo śc i  . 6 ,345 ,875 i> — » —
M i n i s t e r s t w o  sp r aw

z a g ra n i c z n y c h 721 ,000 n — » —
M in i s t e r s tw o  sp r aw

8 ,137.018 96w e w n ę t r z n y c h w n —
M i n i s t . b u d o w l i  pub! . 7 >8 sc ,8 i 5 » — if —
M n i s i .  m a r yn a r k i 649.351 19 — if —
M ini s t .  w o j n y  . 42 ,318 ,786 n 35 if
M m i s t .  sk a r bu  • 11,141,846 if 78 19

_
W y d a t k i  o g o l n e  i

1 , 160,000u m o r z e n i e  » if mmmm ft

S u m m a  . . 95,187,053 if 10 ft —
P r z y c h o d y 9 4 ,5 7 ' , 676 u — U —

P r z e t o  wyda tk i  p r z e ­
0  615,376w yższa j ą  d o c h o d y II 10 i f —

A u s t r i a .
Z  W i e d n i a ,  dn i a  13. S tyczn i a .

W i a d o m o  jest  p o w s z e c h n i e ,  w jak u p r z e j ­
m y m  sp os ob i e  S u ł t an  p rzyi ął  w S t a m b u l e  A t e y -  
X ię c i a  J a n a ,  k i edy  m u  d o z w o l i ł  n a w e t  z w i e ­
dz i ć  m e c z e t  Z  fijslci i sera j .  W  rs zaku A rcy -  
X i ę c i a  z n a j d o w a ł  s ię m a l a r z  U u d i e r ,  k tóry 
m i a ł  p o r t r e t  Su ł t ana  w u ro c zy s ty m  s t roju  z nar  
t u r y  rob i ć .  M a j o r  H a u s l a b , k tóry n a jw ięc e j  
p r z y k ł a d a  s ię d o  uksz t a ł cen i a  m ł o d y c h  o f i c e ­
ró w  tur eck i ch  W W i e d n i u ,  o t r z y m a ł  od  S u ł ­
t ana o r d e r  z a s ł u g i ,  o z d o b i o n y  b ty l a n t am i .

Z  P r a g i ,  d n i a  20. S tyczn ia .
Dzis i aj  g r u c h n ę ł a  tu  w ie ść ,  źe B u d ę  w s k u ­

tek c i ąg ną ce j  t a m  kry ęa łk t e tn  w oa a  za la ła .  
O d  ki lku dn i  i tu o g r o m n a  śn i e g u  massa  s p a ­
d ł a ,  rak d a l e c e ,  ź e  d r og i  p r a w ie  n i e p r z e b y t e  
i  związk i  p o c z to w e  z a t a m o w a n a

W  l o c h y ,
Z  N e a p o l u ,  d n i a  4.  S tyczn i a .

( G n z .  p o w s z . l i p s k a , )  —  D o w i a d u j e m y  się 
z  w ie lkim p r z e s t r a c h e m ,  źe  s i ę  chol er a  r iano-  
w o  w p ro w in c y i  Ca l ab r i a  n l t e r i o r e ,  j ako to  
w C a t a n z e i o ,  P i z z o  i i n n y c h  mie j s cach  u k a ­
za ł a  i z n o w u  wiele  of iar  sprzą ta .  O b a w i a j ą  
s i ę  t u t a j ,  ż e b y  s ię w o w y c h  s t r o n ac h  m e  p o ­
n o w i ł y  s ce n y  b a rb a r z y ń s t w a ,  z a b o b o n u  i o k r u ­
c i e ń s tw a ,  jakie  s ię w ze s z ł ym  ro k u  na Sycyl  i 
w y d a rz y ły  , 1 b ez  jakich się n aw e t  w s amej  s t o ­
l icy n i e  ob es z ł o .  Choc i aż  r o z s i e w an e  p o g ł o ­
ski n i e  zdają  s i ę  być  u z a s a d n i o n e ,  p r z ec i e ż  
t yle  p r z y n a j m n i e j  p e w n a ,  i e  za  p i e r w s ze m  
z j a w ie n i e m  s i ę c h o r o b y  ,gj w j e d n e j  wsi, 
w j j r o wm cy i  T e r r a  di  L a v o r o ,  p r z e s t r a szen i  
m ie szk ań cy  c h o r o b ą  tą d o t kn i ę ty ch  l udz i  w do .  
m a c h  p oz am yk a l i  1 n a w e t  d „ , y  te  p o d p a l i ć  
z a m y ś l a ł .  Z a u d  a rm er y a  zdo ł a ł a  ok ru c i e ń s t w u  
t a k o w e m u  z ap ob i e d z .  A l e  n i e  tylko w tych  
d w ó c h  p r z y pa d ka ch  ok az u j e  s i ę ,  na jak n i sk im  
S top n i u  mo ra ln oś c i  większa  czę ść  l ud no ś c i  t a ­
m e c z n e j  zo s t a j e ,  k tór e j  z resz t ą  wielk i ch  w ładz  
u m y s ł o w y c h  o d m ó w i ć  m e  m o ż n a ,  ale i i n n e  
w y p a d k i ,  j ak i ch  w in n y c h  k ra j ach n i e  zna cho -  
d i i m y ,  to  s arno  p o tw ie rdza j ą .  B o  d o p i e r o  
n i e d a w n o  l e m u  u j r za ł  się r ząd s p o w o d o w a n y m  
d o  Wydania  kil<a u c h w a ł  s t ano wi ący ch  s u r o w e  
kary  na m n ó s t w o  n a d u ż y ć ,  które  r nn os lw o  l u ­
dz i  p. zbawia ły  ży c i a ,  i t ych b e z  w i e d z y  tak 
świeckiej  jak i d u c h o w n e j  w ładzy g r z e b a n o .  
Z wy cza j  l en  by ł  n a d e r  d o g o d n y  dla z b r o d n i a ­
r zy  1 za b e z p i e c z a ł  ich od  u l e ga n i a  ka rze .  i . e c e  
n ies te ty  rnało m a m y  n a d z i e i ,  ż eby  s a m e  p r aw a  
wiel e  n a p r a w i ł y , gdy  ca ł e  w y c h o w a n i e  i ksz ta ł­
c e n i e  l u d u  jest w r ę k u  c i e m n e g o  i z a b o b o n ­
n e g o  u u c l t o w i tń s iw a .

W c z o r a j  na r e szc i e  p r z y by ł  tu  d a w n o  o c z e ­
k iw an y  pu łk  szwajcar ski  z S y c y l i i ,  1 u k a z a n i e  
s i ę  j ego d o w o d z i ł o  p ł o n n o ś c i  r o z s i e w a n y c h  
p o g ł o s e k ,  jakoby wyspa  ta był a  b a r d z o  z a b u ­
r z o n a .  G e n e r a ł  S o n o e n b e r g , r o d e m  z Szwaj-  
c a r y i ,  d o w o d z ą c y  z io m k am i  s w y m i  w s ł u ż b i e  
ne a p o l i t a ń s l t i e j , j u ż  by ł  ws ad ł  n a  ok rę t  w 
chwi l i  gd y  o d e b ra ł  r o z k a z  po zo s t an i a  j es zcze  
w Sycyl i i ,  W  d n i u  p r zyby c i a  woj ska  s zwa j .  
c a r sk i ego  zwiedz i ł  Kro i  f r ega i ę  ang i e l ską  b ę ­
d ącą  w p o r c i e ,  które j  kap it an  na  cześć  M o -  
na r c h y  u r zą d z i ł  z ki lku s t a t ków ang ie l sk  ch  bi- 
tw ę  mor s ką  i na r eszc i e  z  dz ia ł  i karab n ó w  ka ­
za ł  w o d l e g l e  mi*j sce o g n i a  o9 tr emi  ł a d u n k a ­
m i  d a w a ć ,  a r nn os tw o  na b r z e g u  s t o j ąc ego  
l u d u  po dz iw ia ło  z r ę c z n o ś ć ,  z j aką w ła śn i e  n a  
w y z n a c z o n e  mie j sce t r a f i a n o ,  c zego  ar t yi le rya  
c e a p o l i t a ń s k a  n i g d y  d o k az a ć  n i e  m o g ł a ,

G  r  e  c  y a ,
Z  A t e n ,  d n i a  28. G r u d n i a .

Z e  wszys tk i ch  c u d z o z i e m c ó w ,  z n a j d u j ą c y c h
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• ‘ę  tu  o b ec n  e ,  na jw ięce j  zw raca  p o w s z e c h n ą  
u w a g ę  G e n e r a ł  H a l b e r g  pus t e ln i k  z G d U t m g ;  
po de sz ły  t en  p o d r ó ż n y ,  z k io r ego  ry só w  w y ­
czytać  m o ż n a  lat o śmdz i e s iy t  , l u b o  w pusta* 
' v’e 1*8°  p rzeb i j a  s ię t z e skość  i s i ł a ,  p r z yb y ł  
t u  ze S t a m b u ł u ,  * jak s ię z d a j e ,  z a m i e r z a  u d a ć  
s i ę  d o  E g i p t u  i I n d y o w .  P o d r o ź m k  t en  z n a ­
la zł  p r z y - i a ź n e  n a d e r  u D w o r u  p r zy j ęc i e .  G r e ­
cy choc i aż  zkąd inąd  przywyk l i  do  p r z y g ó d ,  u- 
wrażają j e d n a k o w u ż  r ze śki ego  pu s t e ln ik a  za n i e ­
j aki ego d z iw ak a ,  p o s t ę p u j ą c  za men no  mie śc i e  
z  i r o n i c z n y m  u ś m i e c h e m .  C z e r w o n e  j e g o  a£ 
p o ko l a n a  b o t y ,  k r o t k i ,  axa rn i t ny  u b i ó r  z gwia ­
z d ą  w y c h a h o w a n ą  n a l ewe j  s t r o n i e  , k o lo r o w a  
ws i ęga  z  wie lki emi  i n s y g n i a m i  na w y ch u d ł e j  
Bzyi,  c za rna  cza peczka  na  t ylne;  g ło w ie  , d ł u g a  
*iwa b r o d a ,  z aw sze  d ym ią ca  s ię f a j ka ,  wszy-  
*t °  to  o sob l iwy  dla oka  p r z eds t aw ia  widok .  
Bawiący t u  Bawarczycy  c i eszą  s i ę ,  iż w idzą  lak 
z n a n e g o  w stol icy l f awa ry i  p us t e l n i k a ,  p r z e ­
c h a dz a j ą ce g o  się s w o b o d n i e  p o  k l as syczne j  
z i e m i ;  życzą  m u  p r z y i t n i  s zc zę ś l iwe j ,  w tak 
p o d e s z ł y m  wiek u  z a m i e r z o n e j  p o d r o ż y ,  która  
s ię tak w y d a j e ,  jak g d y b y  w o d l e g ł y c h  s t r o ­
n a c h  świata s zuk a ł  sob i e  g ro b u .

O d  czasu p a n o w a n i a  k r ó l a  O t t o n a  ż a d e n  
z  t u r eck i ch  w o j e n n y c h  o k r ę t o w  n i e  z a w in ą ł  arii 
d o  p o r tu  N a u p l i a ,  an i  P i r a e u s ;  tern bardz i e j  
w ięc  n i e  s p o d z . e w a n ą  sp r a w i ł a  r ad oś ć  zaw i j a ­
j ą ca  w P i r a e u s  p rzy  ro z w i n i ę t y c h  żag lach  ko r ­
w e t a  z  po ły sk u j ą cy m  p ó ł k s i ę ży ce m .  Sk o ro  
tylko zar zuc i ł a  k o t w i c ę ,  w n e t  przy witała s a lwą  
z  d z i es i ęc iu  dz i a ł  z na jd u j ą c ą  się w p rzys t an i  
k o rw e t ę  g r e c k ą ,  w g o d z i n ę  p ó ź n e j  au s t ryacką ,  
a  we  dw ie  g o d z i n y  ros syjską  b a n d e r ę .  W s z y ­
s tk ie  b a n d e ry  o d p o w ie d z i a ły  r o w n ą ż  i lością  
wys l i z a łów .

T  u r c y a.
Z  K o n s t a n t y n o p o l a ,  d n i a  20. G r u d n i a .

T e g o  ro k u  w ięce j  jak za zw ycza j  R a m a sa r ,  
jes t  po rą  feryj  tak dla m in is t e r s twa  t u r e ck i eg o ,  
jak r ó w n i e ż  dla c a ł e g o  ciała d y p lo m a ty c z n e g o .  
Z a p e w n i a j ą  a t o l i ,  iż wie lki ch z m i a n  s p o d z  e-  
wać  s i ę  na l e ż y ;  o so b y  z a ś ,  k tó r e  zna j ą  k i e r u ­
n e k  o t t o m a ńs k i e j  po l i t yk i ,  uwa ża ł y ,  iż  p o t n i ę  
dzy  mi rns t ra tni  Po r t y  wielka p a n u j e  j ed no ść ,  
p r ze z  co  n a t u r a l n i e  p l any  r e f o rm y  z ł a twości ą  
S u ł t a n  p r zywie ść  do  sk u t k u  zdo ła ,  J a k k o i w n  k 
m i n i s t r o w ie  n i ek i e dy  różn i ą  się w sw o ic h  w i ­
d o k a c h ,  to wsze lako wszyscy  z  n i ch  p r a g n ą  
d o b r a  kr a ju ,  i dla t e g o  zw ie r z a j ą  się sob i e  wza 
j e r n n i e ,  a ż eb y  tyra s p o s o b e m  p o d w o j n y  cel  
o s i ą g n ą ć ,  jaki z a m i e r z y l i ,  to j e s t :  u s u n i ę c i e  
n a d u ż y ć ,  jak n i e m n i e j  t j ob ro  kraju.

R o z s z e r z o n a  od ki lku dn i  p og ło s ka  o  n o -  
* e |n u z b r o j e n iu  f l o ty ,  n ie  s p r aw d za  się.  N i e  
do s t r ze żo n o  d o t ą d  ż a d o y c h  n i e zw y k ł y c h  p o r u ­
szeń  w arsenale, D o  tej wieści m oże ta oko­

l i c z no ść  da ła  p o b u d k ę ,  iż l udz i  o k t ę t o w y c h  p o ­
z o s t a w i o n a  w s ł u ż b u  ; g d y ż  z im o w ą  p o rą  o d ­
byw ać  b ę d ą  swo je  ćwicz ,  n i a  mor sk i e  dla u- 
z d o l t u e n i a  s i ę  tytn sp o s o b e m  na d o b r y c h  tna-  
ry  uarzy*

A f r y k a .
Z  B o n y ,  d n i a  13. G r u d n i a .

J u ż  o d  dn i  oś rn iu  a r m ia  w y p i a w y  ro z w i ą z a ­
n ą  zos t ała .  W i e l e  s t atków p r z y b y ł o  d o  p r z y ­
s t a n i ,  d la  p r z e w i e z i e n i a  woj ska do  A l g i e r u .  
W a m  lako w z b u r z o n e  m o r z e  n ie  d o z w o l i ł o  im 
j e s zcze  o d p ł y n ą ć .  Na  s am p rzód  na s t ąp i ć  m a  
kole j  o d p ły n i ę c i a  na  Z u a w o w ,  i 4 7  pu łk  l i n io ­
w y ;  p o m e w a ż  k o r p u s  t»-n wy t rwa ły  1 do  a f ry­
kański e j  w o jn y  p r z yw y k ł y ,  p o t r z e b n y m  jes t  t e ­
r a z  dla o b s a d z e n i a  Bel i dy .  W y p r a w ę ,  p r z e ­
z n a c z o n ą  do  S to r a  o d r o c z o n o  d o  p rzysz ł e j  
w i os n y .  T a k  o f i c e r o w i e ,  jak 1 s z e r e g o w i  p r a ­
g n ą  z m i a n y  za łogi  już to dla n i e z d r o w e g o  kli­
m a t u  w B o n a ,  j u ż  też  dla n a d z w y c z a j n e j  d r o ­
ż y z n y .  W  czas i e  t e r aźn i e j s zych  d e s z c z ó w  targi  
m a ł o  są o ż y w i o n e ;  A r a b y  wolą  r a cze j  p r z e ­
c i ągać  s i ę  na  w e ł n i a n y c h  matach  p rzy  og n i sku ,  
n i że l i  b r n ą ć  w b łoc i e  d o  mias t a  z e  sw o je m i  
z i e m i o  - p ł o d a m i .  D la  wielk ej n a d e r  l i czby 
w o j s k a ,  po t r ze b a  ż y w n oś c i  j es t  n a d z w y c z a j n a .  
Na jb l i ż s z e  p o k o l e n i a  A r a b ó w  n i e  są tak l i c zne ,  
a żeby  zdo ł a ły  do s t a r c z yć  c o d z i e n n i e  p o t r z e b n e j  
Żywnośc i ,  D l a  tej p r z y c z y n y  wy pada  p r z e w o ­
zić  ż y w n o ś ć  aż z E u r o p y  ; co  j e d n a k o w o ż  w sz y ­
s tko w n i e s ły c h a n e j  s tawa c e n i e .  W  K o n s t a n ­
ty n i e  p a n o w a ć  m a  j es zcze w iększa  d r o ż y z n a ,  
tak, źe  wielu  f r an cu zk i ch  of i ce rów z a d ł u ż o n y c h  
o j i u szcza  A l r y k ę ,  gd yż  p ł a c e  ich n i e  wy s t a r ­
cza j ą  u n  n a  u t r z y m a n i e ,  Ma ury t a r i i e  pos zc zą  
tu  p r z e z  dz i eń  ca ły ,  a  w ie c z o re m  uczęszcza j ą  
d o  m ec z e t ó w .  W  o go ln oś c i  wsze lako n a b o ­
żeń s t wo  n i e  o d b y w a  się tu  z taką  okaza ło śc i ą  
jak w A l g i e r z e .  M a u r y t a n i e  m ieezka j ący  w Bo- 
n a  j u ż  n i e  pos i ada j ą  t e g o  z a m i ł o w a n i a  r o d z i n ­
ny ,  h zw y cz a j ów  i o b y c z a j ó w ,  j ak  j es zcze  d o ­
tąd z i o m k o w i e  ich w A l g i e r z e .  W  B o n i e  r ó ­
ż n o ś ć  w y z n a n i a  n i e  iyle  co t am  ude rza .  R z a d k o  
o d b y w a j ą  tu  m a u r y t a ń s k i e  w e s e l e ,  na k tó r e b y  
d a m y  e u ro p e j s k i e  z a p r o s zo ne rn i  n i e  by ły .  M au-  
ry t ank i  i F r a n c u z k i  c zę s to  w z a j e m n i e  a i ę  o d ­
w iedza j ą .  Z  w o ln a  p r z yz w yc za j a j ą  się z n i c h  
p i e r ws ze  uk az y w a ć  na  ulicv m e  z a k r y t e ,  a l bo  
też  z lekką  t y lko o s ł o n ą .  A r a b o w i e  ok az u j ą  
s ię  w tej m ie r z e  m m e j  j e s zcze  surowi .  P o z w a ­
lają oni  sw o im  ż o n o m  i corko rn  w y c h o d z i ć  n a  
ul icę  bez  ż a d n e g o  o g r an i c z e n i a .  W  czagje d n i  
p o g o d n y c h  u k a z u j ą  s i ę  A ra b k i  z n a b i a ł e m  i 
m a s ł e m  tak l i c zn i e  na t a rgach  jak w ie śn i aczk i  
w E u r o p i e .  N ig d y  t ego  m e  b y w a ło  p o d  p a ­
n o w a n i e m  lu r eck i em-  Z  w ie lu  w z g l ę d ó w  spo .  
s t r z eg ąc  s ię i tu  da je  w s z e c h w ł a d n a  si ła p r z y ­
k ł a d u  cywi l i zacyi .  Z a  na jw id o cz n i e j s zy  dowod
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p o s t ę p u  t ych  p o k o l e ń ,  z w ła s z c z a ,  k tó r e  w ści­
ś l e j szych  z F r a n c u z a m i  zos t a ją  s t o s u nk ac h ,  to 
r no że  p o s ł u ż y ć ,  że  z b r o d n i a  z abó j s twa  i k r a ­
dz i e ż y  z u p e ł n i e  p o m i ę d z y  n imi  us t ala .  O d  lat 
w ie lu  n i e  by ło  ż a d n e g o  p o d o b n e g o  w y p a d k u  
w p r o w i n c y a c h  B en i  - Ur sch i  i C b a r t s a s .  D o  
n i c h  m o ż e  s i ę  d z i ec ko  z  bo g ac tw am i  zabłąkać 
i w łos  by m u  z g ł o w y  n i e  spad ł .  W i e l u  s t rz e l ­
có w  u d a j e  s ię c o d z i e n n i e  na  p o lo w a n ie  w naj- 
n i e d o s t ę p n i e j s z e  o k o l i c e ,  i ws zęd z i e  z n a j d u j ą  
g o ś c i n n e  p r z y j ę c i e .

Rozmaite wiadomości.
Z  B e r l i n a ,  dn i a  2 3 . S ty czn i a .  —  T u t e j s z y  

C e s a r s k o  rossyjskt  Po se ł  wr ęcz y ł  p r z ed  ki lku 
d n i a m i  N a d b u r m i s t r z o w i  K ra us n i c ko w i  zap i e .  
c z ę t o w a n y  list sw eg o  M o n a r c h y  z o r d e r e m  Sw.  
A n n y  2gtej  klassy z b r y l an t a m i  i d a r e m  5000 
d u k a t ó w  dla n a s z y ch  u b o g i c h .  L i s t  t en  by ł  
n a s t ę p u j ą c e j  t r e śc i :

Z  6 z c z e g o l n e m  u k o n t e n t o w a n i e m  p rz y j ą ł em  
d y p l o m  o f i a r ow an y  mi  n a  oby wa te l a  mias t a  
B e r l i n a  i s e r d ec zn i e  d z i ę k u j ę  za  w y n u r z o n e  
m i  p r z y  tej s p o s o b no śc i  ży cze n i a .  Z a w s z e  
m i a ł e m  ż y w y  ud z i a ł  w p o m y ś ln oś c i  mias t a ,  
k t ó r e g o  m i e s z k ań cy  wś ród  czasu s rog i e j  p r ó b y  
d o w ie d l i  przy w iązan ia  d o  swego  K ró l a  , i gdz i e  
p o t e m  zak w i t ł o  dla m n i e  s zczę śc i e  m o j e g o  d o ­
m o w e g o  po życ i a .  P o d c z a s  gdy  m n i e  n o w y  
w ę z e ł  z  rt iern ł ą c z y ,  za t e r n  s zczę ś l iwszego  po-  
c z y t a m  się w p rzysz ło śc i ,  s k o r o  w m u r a c h  wa ­
sz y ch  og l ą dać  b ę d ę  M o n a r c h ę ,  w k t ó r ym  u k o ­
c h a n e g o  o j ca  p o w a ż a m .

P r z y j m c i e  P a n o w i e  z  tern z a p e w n i e n i e m  
w y r a z  m e g o  z u p e ł n e g o  s z a c u n k u .

M o s k w a ,  d,  6.  G r u d n i a  1 8 37*
( p o d p . )  M i k o ł a j .

D o
P a n ó w  N a d b u r m i s t r z a , B u r m i s t r za  1 R ad z -  

c ó w , j ako też  D e p u t o w a n y c h  Kró l ,  s t o ł e c z n e ­
g o  mias t a  Be r l i na .

D r o g i  p u b l i c z n e  i r o l n i c t w o  w H i ­
s z p a n i i .  —  Z w a ż y w s z y  jak jest k ry tyczny  
s t an  sk a r b u  h i s zp ańs k i e go  od  ro k u  I814 . ,  p r z y ­
znać  n a l e ż y ,  że  s t o s u n k o w o  w ż a d n y m  in r t ym 
k r a j u E u r o p y  n i e  w y ł o ż o n o  ty l e  na  u l e p s z e n i e  
d ró g .  W i e l k i  t t ak t  ł ą czą cy  s t o l i c ę  z B a j o n n ą  
zos t a ł  z u p e ł n i e  w y k o ń c z o n y  w tym  cza s i e .  
D w i e  j e g o  o d n o g i  p r o w a d z ą c e :  j edna  d o  San-  
t a n d e r ,  a  d ruga" 2 B u r g o s  d o  V a l l a d o l i d ,  są  
w  tak d o b r y m  s t an i e , ,  j ak gd y by  by ły  d z i e ł e m  
s a m e g o  M a c  A d a m a .  D r o g a  z V i t t o r i a  d o  
B i l bao  i g a ł ąź  j e j  zm i e r za j ąc a  od tego^ mia s t a  
d o  g ł ó w n e g o  gośc ińca m a d r y c k i e g o ,  jest  ró­
wnie wygodną, chociaż mniej, starannie ulrzy-

m y w a n ą .  D w a  ro d za j e  k om m t i n ik a c y i :  lądo* 
wa i w o d n a ,  ł ączą  T o l o s ę , P a m p e l o n ą ,  Sara-  
gossę  i Burgos .  N ak ł ad  na n o w ą  d r o g ę  z Pam« 
p i l o n y  do  V i t t o r i a ,  o t w o r z o n ą  roku  1833 .* 
n i e z m i e r n i e  by ł  wielki .  D r o g a  ł ą cząca  B a r ­
c e l o n ę  z M a d r y t e m ,  p r ze d  n i e d a w n y m  cz a ­
s e m  d o p i e r o  zos t ała  w z n i e s i o n ą ;  jest o n a  b a r ­
d zo  uc z ę s z c z a n ą .  W  Ka ta lon i i  t rakiy p u b l i ­
c z n e  są w y b o r n e ,  l ecz  n i e  b a rd z o  l i c zn e ,  bo 
r z ą d  z a n i e c h a ł  r ob i e n i a  n o w y c h ,  ma j ąc  n a  
ce l u  u t r u d n i e n i e  p r z e p r a w y  n i e p r zy j a c i e l o w i .  
J e d n a k ż e  w Kró l e s tw ie  W a l e n c y t  s t an d ró g  
j es t  p o ż ą d a n y m .  R o b o t y  oko ło  n o w e g o  t r a ­
ktu , ma j ą ceg o  ustal ić  związki  p o m i ę d z y  W a ­
le n c y ą a M a d r y t e m  i oko ło  d royi  z Y a t i v a  
p r z ez  A l i c a n t e  i M u r c y ą ,  zostały w s t r z y m a n e  
z p o w o d u  d o z n a w a n y c h  t r udnośc i .  L e c z  r z ąd  
n a z n a c z y ł  n a g r o d ę  d la  t e g o ,  k toby p r z e ds t a ­
wi ł  na j l ep szy  p lan  d o  n o w e j  d rog i  p r zez  wzg ó -  
rza .  D ro g a  z M u r c y i  d o  G re n a d y  jest p r z y ­
k ra ,  n i e r ó w n a ,  n i e p o d o b n a  do  p r zebyc i a  d la  
d y l i ż a n só w  i po j az dów  w p o r z e  dżdżys t e j .  
G r e n a d a  n i e g d y ś  kwi tnąca  p od  p a n o w a n i e m  
Ka ro l a  I I I . ,  Ka ro l a  I V . ,  a tak z a n i e d b a n a  
p od  p a n o w a n i e m  n a s t ę p n y c h  m o r i a r i h ó w ,  o w a  
na jważn i e j s za  p ro w in e ya  K ró l e s tw a ,  z a cz yn a  
p r z e c i e ,  za p r z y k ł a d e m  i n n y c h ,  u l epszać  swe  
drogi  i m o ż e  b y ć ,  ź e  te wk ró t ce  s taną  w r ó ­
wn i  z t rak tami  i n n y c h  czę śc i  kraju.  T r a k t  
p r o w a dz ą cy  z M a dr y tu  p r ze z  J a e n  jest j e szcze  
o g o ł o c o n y  z  P o s a d a s ,  a p r ze z  d ług i  czas n i e  
b ęd z i e  się m o ż n a  o śmie l i ć  p r ze b y w a ć  g o  b e z  
e skor ty .  I n ż y n i e r ,  k tó r e m u  H i s z p a n i a  w i n n a  
tę i d r u g ą  d r o g ę ,  ł ą czącą Va l l ado l i d  z Bu rg o s ,  
a j e d n ę  z n a jp i ę k n i e j s z y c h  w E u r o p i e ,  k i e r u j e  
t e r az  p r acam i  o k o ł o  k a n a ł u ,  m a j ą c e g o  p r z e ­
r z yn ać  Kas tyl ią .  ( D a l s z y  ciąg nastąp i. )

S P R Z E D A Ż  K O N I E C Z N A .
G ł ó w n y  S ą d  Z i e m i a ń s k i  w P o z n a n i u . .

D o b r a  s z l achecki e  D r i e b i t z  o d d z i a ł u  l i g o  
n a  12,964 tal. 7 sgr. i  f e n .  i d ob r a  s z l acheck i e  
D r i e b i t z  U l g o  o d d z i a ł u  na  25,773 t ah  26 sS r* 
3 fen .  o s z a c o w a n e ,  o b y d w i e  w  p ow iec i e  
W a c h o w s k i m ,  we d l e  t axy  m o g ą c e j  być  p r z e j ­
r z a n e j  w raz  z w yk az e m  h y p o t e c z n y r n  i warun* 
kam i  w R e g i s t r a t u r z e ,  ma j ą  być

d n i a  30.  L i p c a  1 8 3 8 .  
p r z ed  p o ł u d n i e m  o  g o d z in i e  m e j  w  m ie j s ca  
z w y k łe m  po s i ed ze ń  s ą d o w y c h  sp r z e d a n e .  N i e .  
w ia d o m i  z  p o b y t u  w ie r z y c i e l e :

1) w d o w a  J u l i a n a  W i l h e l m i n a  z Z y c h l i n s k i c h  
L u e c k e ;

S) U r .  Z a r ł y n s k a ,  a  t er az  su k ce s so ró w  te j że ,  
jako t o :

a)  Ur.  A n t o n i  Z a r ł y ń s k i ,  p ro bo sz cz ,
b) U r .  M ic ha ł  Z a r ł y ń s k i  1 Kap i t an ow ie
c) U r .  H y r o n i a  Z a r ł y ń s k i  j  w wo j sk u  polak, ,
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tf) Ur.  Magda lena  z Zar łynsk ich  Siekorska;  
3)  Ur .  F ryderyka  E rn e s t yn a  z W e g ie r ó w  

R i b e r t ,  czyli sukcessorów te jże ;  
Zapozywają się niniejszern p u b l c z i ń e .

P o z n a ń ,  dnia 6. G rudn ia  1337.
K r ó l .  P r u s k i  S ą d  G ł ó w n y  Z i e m i a ń s k i .  

W yd z ia ł  I.

„  . , KO iNlEG ZJ NA .
G ł ó w n y  S ą d Z i e m i a ń s k i  w P o z n a n i u .

Dobra  sz lacbeckie^ś  P 'er ivszy* 
eie Szamotulskim no ło i r  „ °i,W°  W P° W' e ’ 
roniego  Grabskiego n i i  ’ 8ukces3° r ° m  An-  
Z iems twa oszacowań ^Ce’ prZCf D >rekc H  
łen.  wedle taxv rn na 34-372 u l .  25 sgr. 5 
2 wykazem i m<>84c«J byc przej rzanej  wraz 
fiistraturze ‘ypo,ecz,n ym > warunkami  w R e- 
cytacyi na “ *, ł  yC W te n n in ie  d °  dal3Zej li-

d n i u  5. m.  K w i e t n i a  r s a S .  
p tzed  p o łu dn ie m  o godz i n ie  rotej  w miejscu 
posiedzeń  zwykłych aądowych sprzedane ,
 P o z n a ń ,  dnia 6. Stycznia 1838-

... A  U K  C Y  A . ----------
W e  Wt orek ,  dn.  30. i we Środę ,  dn,  31.  m ,

. ,  przed po ł udn ie m od godziny 9 ,  i po polu- 
dn iu1 od godz iny  2, sprzedawany będz ie  d rog ą  
Pb  d u r n e j  1 cyracyi p tzy u | , cy W.enczarsk. 'ej  

rrn j ą  pozos tałość zmar łego obywatela 
A n t o n i e g o  Bon aw ent u r y  Ja g ie l s k ie go , składa- 
H  kSll Z , 8Pfz? '0w domowych  i kuchen-
inn 1 ly’ Poścle |G odzieży,  s r eb r nyc h  i 
i n n y c h  p rzedmiotów.  7
. ^ ^ ^ j m ^ d n i a  2 2 .  S t y c z n i a  1 8 3 3 .

A  U  A  C V  A
f m , ? ne.8°  8kładu ' o warów k r o j o y c h , mebl i
i e sz r» l  1 ^ ° d l l czb* I2 8 ' przy Szewskiej  ulicy, 
rn b ® k on ty n u o w an ą  będz ie  dn ia  29.

~ v y Zna^ ’ dt*'a ^ * ^Ivczn'a *838- _____
« * n e d o l L n t o i r ł Ł lV  CiCr,) ą ° c '38le Jna rozli- 
'erni po s ta c i am iCl. objawiające się pod  rozmai-  
chu  5 * w P iers |ac h ,  już  w brzu-
Udawałem s ' n a .wet  me lancho l i ą  czarną,  

n’ ę (l,o n a |bieglcJS,y ch  lekarzy.  Z  zi-

« " wrrLVoV"1'”1 u ‘ " . z w a ln i a j ące ,  to r o zd ra żn i a  a-
ce  l u b  w z m a c n i a j ą c e ,  ,  n a w e t  d o z w a la ł e m  do -  
św iadcząc  na  sob i e  n i e k t ó ry c h  m e t o d  l e cz e n i a

• z c z e f '  87 J, Z U p d n ° SC’- A l e  na  m °ie  nie- częsc.e ża dn ego  m e  uc z u łe m  po lepszen ia .
rzut  P o c i e j  m e  robić sobie jakiego wy-
l u z l ' i ’ P os t3n o w i ł e m  j e s zcze  p ró b o w a ć  m e t o d y
od w aZ.T8Z-CZai4cej Pana  L  e R  o y. z  c a h  więy
p r z e ^ - '  2 z u Pełn4 wiarą Połykałem E l i s i r
nic weal'680 Za c u d o w n y "g ł o sz o n y ,  lecz i ten
P 0 łożen - nie l’°m a g a ł ,  W  tak nieszczęśli  wem 
zdrowie '  ' z °.sta,4c zwą tpi łem już o mo je m wy-
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W  tern Jowiadu ję  się z p ism pub l i c zny ch ,  i e  
w Warszawie  wyszło z d r uku  dzie ło  oryginal ­
n e  polskie „ P o r a d n i k  l e k a r s k i "  dla każde­
go p rzys tę pne ,  wypracowane ze wszelką sta­
rannośc ią  przez D r .  O r k i s z ,  lekarza n ie p o ­
spol i tą wziętością szeroko s łynącego.  N a b y ­
łem je skwapliwie i za ją łem się pi lnie jego  o d ­
czytaniem.  Szczerze  wyzn3Ć m u sz ę ,  źe n ie  
wydarzy ło  mi się dotychczas czytać dzieła  le­
karskiego po pu la rnego  z taką jasnością pisa­
n e g o ;  a lbo wiem  opisy chorób  natu ra lne  i bez 
żadnej  p rzysady ,  sposoby ich l eczen ia ,  jak 
n i e m n ie j  łatwa nauka  sporządzenia w d o m u  
lekarstwa najpot rzebn iej sze  , p rze cho dzą  wszel­
kie oczekiwania .  C ho ro b y  j ednak  hemoroi -  
da lne  zwróci ły na siebie całą m o ją  uwagę .  
P rawie  w zadziwienie w p ad łe m ,  znalazłszy 
po mi ęd zy  nimi  c i erpien ia  moje  od  lat kilku 
m ni e  d ręczące w ył oż o n e  tak wyraźnie i z r o z u ­
m ia le ,  żem już  ani  wątpi ł ,  iż to są hem oro id y  
o tworzyć się m e  m o gą ce  na d r o d ze  właściwej .  
P e ł e n  więc zaufania w dziele z doświadczenia  
p ia a n e m ,  po s tanowi łem po raz ostatni  do ­
świadczać skutków z nauki  lekarskiej i ś lepo 
po dda łe m 6ię p rzep isom w n ie m  zawar tym.  
D ł u g o  n ie  spost rzega łem zmian y  w mo ic h  
ci erpien iach.  Wyt rw a ł ość  j ednak  i stałość do­
p rowadzi ły  m ię  do po żą d an eg o  od  da w na  
oczekiwanego  celu.  P o  pięciomies ięcznej  ku- 
racyi odzyskałem zdrowie w całej  swej zupe ł ­
ności  i j uż  przez  dwa lata dozna ję  szczęścia 
j akiego  da w no  n ie  kosztowałem.  Z a  o bow ią ­
zek p rze to  ludzkości  poczytuję  ogłosić p rzez  
p i sma pub l i czne  doświadczenie na  sob ie  sa­
m ym  zd z ia ła n e ; moż e  n ie  jedna osoba c i e r ­
piąca wpadłszy na ten (rop uwolni  siebie od  
d ługo le tn ich  bólów.  T o b ie  zaś sz ano w ny  mę­
żu , któryś do br ocz ynn ą  swoją  pracą nie j e dn e­
m u  c ierp iącemu w p o m o c  iść z a m ie rz y ł ,  n ie  
pozostaj e mi  jak złożyć publ iczn ie  ho łd  wdzię .  
c z n o ś c i : oby czyny T w o je  znalazły wielu 
naś ladowców.

A . P . ,  obywatc-l z Poznańsk iego .

Uwiadomienie dla m iłośn ików  polskiej 
literatury.

Pisma  czasowe polskie,  j ako to*
P r z y j a c i e l  l u d u  na pó ł r o k u  1 tal. 7J  sgr, 

czyli 7 zł tp,  x5 g. p.
S z k ó ł k a  n i e d z i e l n a  n a  pó ł r o k u  10 sgr, 

czyli 2 złtp.
P r z e w o d n i k  r ó l n i c z o -  p r z e m y s ł o w y

na pół roku 1 tal. 10 sgr. czyli 8 zł tp.  
bę dą  u r anie i w roku p rzysz łym,  w tym  sa­
m y m ,  jak dotąd por ządku ,  wy cho dz i ły ;  uprą- 
szają się zatem Szanowni  P r e n u m e r a t o r o w ie ,

- —**«u 2n,f  -  . 1 ; ■ 7 .y l' la url iknienia wszelkich przeszkód, w cze-
* * o w i e n i u  ; ’f  Z7 ' pl*em ,UŹ 0 moJJeJn\ wy‘ śn ,e  Sl^ ^ h,a'6 ' P ^ n u m e r a t q  na przyszłe *<■* 1 ca łą  ch o r o b ę  n a t u rz e  odda łem,  pó ł rocze  złożyć zechcieli .  Wszys tkie  Król .
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z bi ó r  z  18 g a t u n k ó w  p i ę k n y c h  a u r y k u l ó ł f  
i i. d.

J e d n o  d w u  i f l e t n i e  f l a nc e  s z p a r a g o w e .  
S s c / e g o ł o w y  sp i s  n a s i o n  z i t l n y c h ,  jarzyn*  

n y c h  i k w i a t o w y c h ,  t u d z i e ż  s p is  d r z e w  o w o -  
— — — — —— — c o wy c h  z 187 g a t u n k ó w  s k ła d aj ą cy  s i ę ,  udzie*
S j B l S S S S - S S ^ S S S S S S l S S S S I  l a »  b e z p ł a t n i e  na f r a n k o w a n e  l istv

. . .  _    i a / . , i C , i .  r , . , n .  u. ■»■ l i i i  A d o l f  R  a b e  n d i n g ,
o g r o d n i k  k u n s / t o w n y  1 h a n d l u j ą c y  

w W r i e u e n  n / O .  
i k u p i e c  P a n  G u s t a w  fi i r  I t  l e d  w  P o z n a ,  
n i u ,  który także  obs ta l i ,nki  p r z y j m u j e  i n a j .  

S l a r a n n ' e i  n s V n t e r z n a

P o c z t a m f y  p r z y j mu j ą  n a  p i s m a  t e  p r e n u m e ­
r a t ę ,  i dos tawi aj ą  je c o  t y d z i e ń ,  b e z  p o d w y ż ­
s z e n i a  c e n y ,  A n o n e n t o i ń .

J L e s z n o  w G r u d n i u  1 8 J7 ‘
E r n e s t  G u n t h e r .

w

ii
Si
Si
i
s

V V  K a r n i e  p o . t  W o i s z t y n e i n ,  W  p o  j j j l

w i e c i e  Babi  m os t  ki m jest w t y m  roku (ffl  
d o  s p r z e d a n i a  1250 m a c i o r e k ,  2C0  sko  
p ó w ,  10 0 b a r a n o w  ; o s t a t n i e  na klassy 
s p r z e d a n e m i  b ę d ą j  l s z a  klassa 30  tal.,
2ga klassa 2 0  t a l . ,  3 0 a  klassa 12 tal.

‘ N i t  które ba r an y  d o  t u t e j s z e g o  stada 
u ż y w a n e ,  l u b  n a d z w y c z a j n y c h  przy  
m i o t ó w ,  na  w y ż s z ą  c e n ę  p r z e d a w a n e .  
m i  b ę d ą ,  res zta  z aś  w cz.asie S w .  Jana  
w P o z n a n i u  jak rok u z e s z ł e g o  roZprze .
d a n e  z o s t a n ą .  —  St ad o tut t i sz -  j e s t z u  
j i t łr i ie  z d r o w e  i w o l n e  o d  w s ze lk i ch  
z a r a ź l i w y c h  c h o r o b .

Z a p r a s z a m  z n a w c ó w ,  a by  o  stanie  
t u t e j s z e j  o w c z a r n i  o s o b i ś c i e  s i ę  p r z e ­
k o n a ć  raczyl i .

P r z e d a i  p o w y ż s z y c h  o w i e c ,  r o z p o ­
c z ę t a  d n ia  20.  ł . u t e g o  r. b , trwać bę  
d z i e  do  d.  2 5 . C z e r w c a  r. b i e ż . ,  gdz ie  
c o i l z i e n n i e  w w e ł n i e  w i d z i a n e m i  b y ć  
m o c ą .

« / ____ -  n  ■* n i  a  1 8 2  8 .

ii
ii
ii
s
ii

ii 
. i i

K urs papierów  i pieniędzy g iełdy

S  p r - z e d a ź  o w  tcc.
O d  d n i a  I g o  JLuiego r. b .  b ę d z i e  w rnojei  

o w  - a r m  z a r o d o w e j  6 0  t r y kó w  na s p rz e d a ż ,  
o d / '  a c z a j ą c y  h s i ę  przez,  ba rdz o c ę ką  1 nabi tą  
w e ł i  ę  M a m  także  d o  z b y c i a  4 0 0  mac ior ek  
z d a l n y  h d o  przy.  b o w k u  , i n a d m i e n i a m ,  iż  
m o j e  o w c e  są ^ z up eł n i e  z d r o w e .

P a r c h w i c  w h z j ą s k u ,  d I 3. S t y c z n i a  1838*
M  e n t Z e  ł .  K r o i  A u i n a i

S za n o w n y m  pr zy ja c io ło m  ogrodni c twa  
m a  z a sz c z y t  p o d p i s a n y  p o l e c i ć  na«i  na z t o ł ,  
j a r z y n  i k w i a t ó w  n a j l e p s z e g o  g a t u n k u  w c e ­
n a c h  u m i a r k o w a n y c h ,  a m i a n o w i c i e  z w r o c i e
U w a g ę  i ch  na

z b  or z  4 7  g a t u n k ó w  n a d e p s z e i  w p e ł n e  
wpada|ą< e |  l a t . w e l  l e w k o n i i ,  

a b  o r  z 20  g a t u n k ó w  najb p s / y . h  p e  n y c h  
a s i r ow.

z b i ó r  z 18 g a t u n k ó w  n a j p i ę k n i e j s z y c h  ftie-  
t l e r j i k o w  c zy l i  b a l z a m m .  

z b  or z 2 9  g a t u n k ó w  s z c z .  g o l n i e  p ę k n y c h  
s i az o w c zy l i  m a l w,

Zbiór  z  50 g a t u n k ó w  n a j p i ę k n i e j s z y c h  p e ł ­
n y c h  t>eorc i n ,  

z b i ó r  z 6 0  g a t u n k ó w  p i ę k n y c h  o d r o s t k o w  
g w o ź d z . k o w y c h ,

D n i a  2 5 .  S ty c z n ia  1 8 3 8 .
8 to- Na pr. iu ra n t
pa

prC. papie­
rami

go to ­
w izna

O bligi długu państw a . . . . 4 103 102}
P r . ang. obligacye 1830. , • . 4 103 102}
O blig i prerniow  h and lu  m orsk. — 64} 64
O blig i K urn i.,lc liii z b ież. kup. 4 103 j 1025
O blig i tym i z. N ow ej M arch ii d t. 4 — 102}
B erlińsk ie  o b lig a c je  miejskie . 4 1031 102}
K ró lew ieck ie ’ d ito  , , 4 — —
E lblągskie  d ito  .  . H — —
G dańskie d ito  w T . • * .  , 434 —
Z achodnio  - P r , listy zastaw ne . 4 102j 102}
Listy zast- W .  X P oznańskiego . 
W  si h odn io  - P r . listy zastaw ne .

4 103
4 1014 —

P om orsk ie  d ito  .  , 4 — 101
d ito  d ito  . . 3-4 9 9 , 9 8 |

K u r-  i N ow om arch. d ito  ,  . 4 100}
dito  d ito  d ito  .  . 3-1 100 99}

Szla.skie d u o  . . 
O b i. zaległ, kap . i p rC . K u r-  i N o­

4 106 J

w e j-M a rc h ii  . . . . . — 86§ —

Z ło to  a l u arco  . . . . . . — 215} 214}
— 18! —

F ry  d rychsdory  • . • • • . — 1 3 * 1 3 ,4
In n e  monety z ło te  p o 5 ta larów  . — 1 3 * 12*A
D iscon to  . • • . • —■ 3 4

Ceuy znoźa na pruską miarę i wagę 
w P o z n a n i u .

D n i a  2 2  S ty czn ia  1 8 3 S.

W y s z c z e g ó l n i e n i e
g a t u n k u .

1 . e n a

m i
Tal. sgr. Fen. Tal.

(IO
*gr. fen.

t' DŹ-Ciliid • • • • • i . 2 0 1 —

Z v t o I “ 1 7 6
— 2 4 --- 2 b —

O w i e s  • « * • — 20 —- — 22 6
i 3 (ćll k<i • s ą * » • — 2 5 — 27 &

(■łioch • » » * • i — I a &
Z i e u n a k i
Masła  arnif»rt r z v l i 8 ^ , int*

8 10
~

pruskic h 1 2 2 6 1 ?5 —

S i a n a  c t  • nai  a i iO fi- — 2b — 2 8 ---
M o r n y  kupa a i 2 o u  fi« • - — t 5
S p i r y t u s u  beczŁa • • • • 10 - 1*7 —*


